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»Kołre Pr. Frcsse", organ »lil>orality« prred- 

{Krtapow^go f.vp». ’vpa.da w izajth'vvj''t»  pow\xlu

musi gjbdtóić się tafc/e i\a oKlipowioJź. Do tvfc- 
wmętP7juo-ip)'diilt.yci73i)ych kazaai prtziyjęfJio wioclrń- 
..-Iciicj Ra|d!y maojsikiej nie jest nifejtK̂ esn lvteńci- 
wanu N a s t r o j u  p o l i t y c z n e g o  w  Au-  
s t r y  j  t a  o ■z.ę ś ć m o w y  n i o p o p r a w  i«. 

A  naf-mpnie ipisze ten d̂ ioniniik:: »Z gniewom
luw ri fctór^ hr. tyem in  y  y g ł^ i l  wolioa d^m - ^ C a w u i r t  pnzociwW  tyan,' btórzj 
{*icyi wiedeńskiej Lady mmistkiej. ZacinV}>ea się ‘ - - - -  -aćerjsMaimuo protszą. o  pieśkój. Iteżyserya na tym
|raeidfWteyst)fctem >pehią tiły *r. ^ J e  \ ajwiódfe«. limhA> ałalbeflo 'cłtófl-albtom
Ifeemute, Łttórcmu na owwzyatUmu teudinyiełi i , __ mów.y jłn Ozcnnia —  prt  ______ prawiący nieprzyjaeio-
nad o jc je *^  pmptóc&ji dnogaich towars^zy ^  u fcresu itaiazyd  ̂sił, ooóźnkiją
OBikwojące i broniące u* żucie ludów-, a .ptNt-Fnn A co jowtodiziai ibintunrstw. m. Wiednia?
pudii'0'si, że lw. i  zeriiin sUiży »nie dla teiki, alo iiiaij.poCinzebniejsr/.ych środków 'żywinio-

, ści wi(4 ki'di njtfiam nie można jnż tw«rtńpdt.fctogo, że ełuce być poe-ytetceswyp państwu

lir (Ajsmin titrwjvil się tafctyKi szempieraiw, 
iWn/ża/jąccgo at«ik za najlepszą, ctorowę. Mtjwii 
on także o Oz echach, by nie mÓYY ić o Innych 
sprawach, jak n. p. o sprawie polskiej.

O p in ia  d z i a r s k a  fe e t ls ń s k ie y o .
(lekłouen^

Berlhi. 4 kwietnia.
» Lok. Anauig’er« yiszc c  mowie Itr. Czernina 

iw artykule, widownio nv.spi'ix>wa.n.yin:

s-Nene

Doniwla mowa Itr. Ozoi nlna T/yiwrae mewą,t- 
?**'*" . ‘f ntiSU;  plrwie jak najtepszio wniżcrtio tak w  Austw- 
i powięaszac,, \Vęs-rzoculi jak i we t. szystikMi kołach polrcjrra. 

_ lideficyt żywiiKisciiowy wairagit się »  omta_ na ^  N ija i^  &x3L<m*XM.M i odwaga, % js# 4  
'* dzień, grozi oncbc®pioewstótaMO, s» <R»e* 'w ,Joi1 -ftr. Czernku mówił- o  dateej ipróbie wojonnej ^

tiaM i także rw odpowieJn' są,ioiób u nas i w Au-
SLr.o-AVęgTzecb. craCT-ególną. radosc.ią iprzejmuje 
Nianuc-ów sposób, w jaki itr. < kereiin ja»łaibwi-ł oię 
<z .panom Ck.ni>einxiaa i jogo bajociziią -(nopozy- 
c.yą pokojową.  -

Wśród .piraosiloik.
Po tyck pochwalacli prłsaćlioćfeą 

Pres& < nagle do tego_ tzstępu mo^y lir. Uzor- m  Liel^daio .mogła. malPl być w^ylwny w:wią«
Ł.ina, któn jest *pcawięu«iy« Czodnom. Co są Welskiricliiniar ponviod’ział itylifoo .pnaiwdę —
•łzwaiy o mor.Yie Itr. Czerniitia wogiMe, a oj.vs]>o- aie ^  aillyv\i am n,y6 człoiu śol-ioin słabego 
nmianyat ustępie tej mowy iw ssozególmiiścó, o .ciiaraktenu.
fem wiodzą czytelnicy z artykaliu w&tępnega w i Głosy ipokoju iw Anglii, Fnurtcyi, Wioszoeb —  
łóśrójMzern peramtem wydaniu *N«wcj Ref Cr- n>owiadi» aArł^itcr Ztgf.« —  nctu-jamy skrzętaiie,
« jr « .  Oczywiście »Noue » .  lVosgo* nąu ®npefa«e ;n,je  m grfriM  glosy w. Austrjd amiją być szkód- 
inne tdaede i to jej wolno, .w»it«5Maisfc nile Wolne -litwua,. Jiweli MacdtoWaTid watazy w Augli za ąo- 
»©i pr/.oniawiać jmiewiom naroJów, '••umioszku- kejom, to .cizymi diobrze, ate gdy socyatiista w 
iącącwh-państiTO austu-yackie, nie jest boiwkmi Auistiryi tale .'postępuje, to jeest ho raeczą. »nicuię-
iclt |urzeidi3taiwł'Cielką, n.io jest nawet, pstcodsibar .dady ‘Lansdowuomówi zaijnokiojetn, to cxy- ______ ____ ______
-wtcwćlwL Nismców aurajiyackich. OptoiSę, której lDj mą/drze, gdy Lo.intinascih ipocintosi taki gtas, p;it>Vii nad rzeką jJonnre ozaleje '■ całą gwalto- 
wymiz»in jeer- dtaienn̂ rk ten, poidiZiOląiją baidzio. pclstępiujie nioroaisądinie. . !wi»oścl:}. Niupc^jtcieil w^y»Hde swoje siły
niedicafre, acz może nądywowe kola. Jeżeli >N.| IR (aanuin <wyof«ia«* cóbio śmat iwi si«x>ob 
Fr, Prese- ąnomdaUh, że >gniew bnwlunio wśriókl baidno paosŁy —  mówidialoj oArhostór Xtg.« 
opinii :j/u-Oiiican..-j z poncoJu uy.wodow hr. Ozcr- Jlządy w  !STi<Biia7.ooh i Autłuro /Vęgrzecii są go- 
niłŁiL, <to nut .e*uc>Łnoćć, tylko o w -gmśetw ziwiroea t<rwo do ipakoju i ipełnc aditiruiziinu, alo stronutt

■przeciwną żąidia wejay i (padbojów. 0  czoin in- 
■nent świadczy oferta firainicuska.

się w inuy-nn kierunku, niż pbzewiduje »Nou<- 
Er. Pressec. '

RcRztta a-rtykum wbitęp t̂ego w tent j.iśmiie po-' 
^więcotia jest ofenric pefe l iw ę  prozyideaita, gar 
binetu francuskiego, ClentonceaAia. Autor anty- 
fculu sili się nu uatormodiiiieni©, ze z koaiicyą w y  
gólo, a i, lYaneyą w BZir^Epżnfoeci jeyt iie . N i© 
tw jortlff-.imj-, aiż. 'bjr położetuo kUilicnd było do­
bre. ai© ctfesrta nofleokwa Francyi oie jest do- 
wodom jej U  oski. Czy ivo można nn-p5Ł rtkłaid 
przypuścić, że uilk. stary gracz itcJiiiiyieizLiy, jak 
Clemowceaiu uczynił ową alertę d8aitoyv», .tżoOy
cn6^4 .i-AoMiłodiz-ieć jwwiań 'i j  ua pac-yfi t̂oau i . do-
faMywtom" franriskim: »Oto widzaciie, chciałam 
fnokoiu, ale gv nie cłico naw ot. br. Cvieminc.

To, co pa-iM iFi^mdon-lilatt'-, organ muństor- 
fifcwa spiaiw zttgra.ucz.n}'eh, n!o mezo być o '«y- 
Wlśtie fi»Luzom fcrmiom, ja.k taiłco pó Icreślcnic i
pewnych wywodów hr. Ćwramai. W ięc pnzale- 
trszyatikipm cnnarwib obszernie ta pśamo, ofertę 
pokojową gabinetu francusikicgA czyniąc' g,.> 
DdlpjuiadzkaiiiyTa za dakzy przelew lomd; na­
stępnie .tfjómaazy, dlarozego lir. rtewufn pteeshp 
wiał ijsrzed depataeyą rciedeiktldaj Rady mioj- 
smej. a nie* przed ,Aoumetemtaotn lormu” , dowo ■ 
dząc, że »mówić na miajscu rdewtaiłiciiwom jest 
lepiej, niż aycale nie .móww, a wreszcie noenpra- 
wia się z Ozeclatmi, ancłtsyonkuaiTui i  »dbfaity- 
Btucnk.

,,'AeO”  prantoai .jncctwl-ity t*wi wi.rry iw siebio’’ 
dźwii^czący w mowie hr. Czerniny Ttemw|Jząo 
się aziczeg-óliKoj nad Czechami. Wywody awoje 
w tej Łpipiwi© koiiezy »Zoit« naotępującą, u>wa- 
ka- »łVebinść trybuny pArtaatcuutrwnoij powinna 
i musi' oyć berw artinkuw-1 z trłwjwaina i  nawot 
liijgar¥®e KAdużyranio nviciln;aMCii jest warun- 
kioir istn.oaia tej wołno-sei, a niłe możo jej bytu 
k^ońtyirKWtiać. Nie należy wzywać władzy {*ąń- 
tówowoi przeciwko gwałtom naroidywyoh -do- 
frpwtwdosT, looz pirzedstawicielstwo judów musii 
samo znaflość na to środek. Nie m.i nigdzie ta­
kiego narmuieaiMi, ‘kf ó-ryoy jiorwałał na nibienio 
Wólii-yk* uenwiętrznej do są.oHG «  wojgami zc- 
wnętrzoiynn pańs-tms.

Podobnie ocenia mowę hr Czernina' »Neues
V tenor Tagbla.ł*. Pi.-.nso to zdoiłn^m aaę a-tc-h 
trą jędną wielce oryginalną uwagę, która ipcrao- 
sfcKwięj^gio wyłączną wki. .nościa, a która brzmi:

r  * -terran k «u y.ih  po© «n< g ł  m ó w ić
tlt, w y w a r y c h  js rz e d s ta w io ió li * k « 3W »  w-ię< p **-  
kunewił p r z I  m ó w i e w p r o s t  d o n  a r.o- 
t o d o w  p a ń s t w a t .

Odmioiuwc zapaunje się na wywody rniićslrn 
spraw zagrai. .oznych »A i’boi;tor-Ze*ituing«. 0r- 
$v-7' ■v'-'r ysfotóuv a.iistry.tc.kicłt podnuai przedć- 
WBZystófioi sip.!-?vwę yprzedłużaczy v,*ojny« i jx> 
łiaacłu: »Jeaeli Itr. Czcvnin chce cttkATżać — do 
tefcg'* ma. fswaofiL jak każdy inny obywatel

do
to

(
A  jażol. lxr. Ozonninowi nic .[sodobają się me- 

w  ętrz*oo-(polityczn© stio&unki <w A-UAtrj-i, to .po­
wodu itiećh aawka* tyMao w tpaiitubwie. Landy itic 
,q, (tedtufikięmi do umyśli państwowej^. Pnćkkwo
róo jod* -ctz«iiiś, istinłojąoom obok -iKtcodów, a tom 
imulei pomtid nafflodiami —  pamhwo, jeżeli ma 
•być odrowe, musi być titimą. naroCow. Jeżeli 
■prawdą jest, żo ludy < ;ą *w wownętirzmyiin buncie 
.pTOOci-wilćo (jjaiastwii, to przyc tyna I wina musi 
tk w ić  p rz -U i-  r pywOdt-m  vr t e j  A ite tr y ł

„!L wienar T^Sia.f pt zitiw tisthaa
(Telefonem).

Wiadeń, 4 kwiotn.ia. 
i»N. W.. :Pag!blaitt« \iiszc w  aałykule wstęp-

nyim:
Tak jak lir. CżcTiiin w aJa-tniej swej mowlo 

w yraził się o Muisiil yikaeŁ wewnątrz .pślMrfiwa, 
tak nie wyrcuził się jewzieze nigdy żadien od'poi- 
r. iedzia.Łny (mimsibetr o  ‘wnjTlyiroicc.ZMiia.idi ąxrz.osta.wi- 
cióli lrodu. Słowa Oz^nniiia to piętno .vyiryt© na 
czole 'wkuiy.ii, kłowa, kuiro piraelb.Ziimcć nic 
mogą, słoma, tworzące przepaść nieprzebytą. 
Podobnie, jak w pożyciu imałżeńSfclom Bq rze­
czy, nad! fclóremi' mąż sue może iprzojść do ipo- 
rząkku &iiiertrw-go, tak leż i w życiu ipoliŁyez- 
nemi istnieją oskarżoma, fkilóryicli usimąć nie otfo- 
żiu. -z fuciwjBracflMi*. fNadciężazoin zaś oskarże­
niom, joat osKairaonie o  zdradę stanu.

W yik»m il5zy, co (kosi Austryi izuwdizięczają, 
ipi'5‘ze dalej >N. W. Tvagbki.tit«:

Mowa ta nie pawiima oyć zakończeniem leoz 
poczaikieui afery. Po mow ie tej winny nastąpić 
czyny Nie m.iuny matorailiiie na anyńli a n i  .poli- 
cyi ani pirobumitiotiyi pauistiwai, nie myślimy o ;pii- 
nowmuiu pr/.ordw Cacckom. Posłom cizeGkrm 
itrzeba jednak i îrizytocinnić, że lodbjKł ™*iuizą 
wf/iąe pełną lodjuoiwiedodalfiość aa swo płostąpo- 

■ wianie i  że skoiurzyla się już stonowana- dotąd
■wobec liii.h (i^dity-ku j-cldclba •caikro.icegio.Y, kto 
■rą jpedkarbńiiŚ nsiłowuiuo opoimycli. Ićażdy i z.ąl 
austiwriicki n jus i iw iprayiazjości 'zdawać sobie ja 
siU  .aprawę z tego kto jest iprzociw Austrai, a 
kto aa aiią. Z drugiej stocmy muszą w tej cłiiwdi 
zabrać .glos' Iktc: i, którzy stoją ipo stnomo jtau- 
Mtwa,, a- ni&z,ynie ko miis/,;). bez. obawy ninzcd gi o- 
żbanii nuci v.lv ilOw- i różniy.(v]i demagogów’.

B ill B  S U S  m i
(’( &lefonem).

Praga, 4 fcwtetdk. _ 
•łfar. Politiltlas (omawiając ouo-.wę kr. Czerni­

na, Jiraze:

. gaBgBaggBeBgrsaBBgBiBi

W ie lk a  fc i tw a  5  A n ii f in s ,
Gouowa, 4 kwietnia. 

Paryska, ageneya Hawasa donoJ:
alą gwałt

woością. Nioprzyjacid wezysfłde swoje siły 
zwrócił pa.x*chzko Amfens. Jeot to bitwa o wie­
le większa oJ bitwy pad Yerdnn

Posiłki z Włoch.
Zurych, 4 kwietnia. 

Na fran. francuski przybywają ciągle posiłki 
z  W łoch

Bili 2i 43 trsnsaskie l nnjieitkle.
( I  «Ł o. Ł  Hrira fc.». esp.)

Wiodeń, 4 kwBitaaai.
lli.uJetyit f  r  a» ni o  u tłik  i  x  2  ł*. itk ■wioeomr.
1 teiieai węijierlniotny był żywą wadtą Ait.yi^ryi, 

mwla»7joza międizy Momtdidmr a L^signy. Nasz.©
kd ary© brały pod ogień śkupi&ni b aiii-,pCT.yjr- 
iciósikioi na wschód lod Ckmiigny. Zmoczmy wd- 
dttJiitł wyvidadłjiwiCK.y aitepirz.yjack'la, .zaatakowa­
ny (pmzetT misze wojtska na ławjfcn bir^-gu Oisy, 
■zos tał odparty.

Loiidyn, 4 fcts iotuia.
Biuletyn r  2 iwiaeaór:
Z wyjątkiem mmiojszetgo. praeduięwzięeia na- 

szegolooiio Bearęc ipray którym [wzięliśmy jeńców 
dzień ma ■c.i.łjmi fcnouicre pnzeszetił sipokojnioj.

B ® in £ ia rd s w a r r@  P a r y ż a .
(Teł. o, k. Bu.ra korenp.)

°aryż, 4 kwietnia.
Praę.lowo dnia 2 b. nu: Oafcrzeliwamie cbsaa-Tu 

■miefskiego .]<nz«z dnlokoneśim? działa niemieckie 
trwało dziś w dalszym ciągu. Ranione są idnie 
■kobiety.

Paryż, 4 kwietnia.
Hizędowo diuku 2- b. m .i Z niemieckich aj Kira- 

•tow loft.nic//yc.b. ktaóre dziś w  nocy sygnalizowa­
no z  okręgu jiaiyaikiego, uduio się jednemu tpnae- 
lecieo ipo-nud miast im i •rziuić bonuby. Nie m  
ikidnyeli .ofb-r.

O f ia r y  b o n f ib a r d o w a n ia .

Genewa, 4 kwietnia.
'Dzienniki ipaiyskie ogłaszają szii-zcgćdj' kaLa- 

śSrófy, której ofiarą .padł jed«n z kozściotów p.o- 
ry Aieh w ąiiątek Wielkiego Tyigotfeiia, w  czasie 
ostrzełiu-ania omasta ijmsez dalekeneśne działa 
.niemieckie. 0  godz. 4 l/2 ipo ipekuiniu p *  ksffla- 
niii, gdy część tyicrny-eJi opuściła już kościół, 
■roiziogl się nagle ogreaniny huk, a. po ichwili ru­
nęło sldąraiie iwściolii, liaSonAgtt pocidiiem 
nieinieckini. PoJ gruzami sklepienia zagrzeba­
nych zostało wiela obeciwch osób. Wśród za bi­
tych zrajduje się generał I I a e e f o r t ,  dwaj 
.członkowie rodziny Mendel&oihnów i hr. M m -1 
sion.

SfemietKe stek! loMste.
(leŁ a k. Biura koreep..

Kerlln, 4 fcwietrria.
Według dzienniików paryskich, Cnaions Sur 

Marne w  ostatnim tygodniu atakowały kilka 
krotnie samoloty niemieckie i wyrządziły zaa- 
<czme DZikody. Redaktor ^Journal de la1 Maimei 
wraz z rodziną izostoł zabiityr. Na-d Ibmlii^nką w 
ostatnich dniach tkSkia' r:vsy pojawiły się samo­
loty niemi eckio.

Zdaje się, że 'Obszary Francyi rjrółn.t-cniej zo­
stały znupelnie ęn>jez ludność opntżii.i'on«. Po­
ciągi iz uchodźcami', które qjfeył>yły 29 marca 
■do Paryża, przywiozły głównie ludiność z pod 
Amie-ns, uciekającą przed łwnntiRindciwaaftom Sa- 
moletow nicnriieakich. Prefektura w  Ami&ns zo- 
sfcibi zniszoaona bombami lotników. Clemen­
ceau swkayał opu îziszania miasta puzy pornocy 
smtnootadairr.

is ć m  Is lile i W !  M m .
(Tel. c. k 15.ui a koreŁp.)

Berttit, 4 kwietnia.
B. Wolffa. Jak zawsze we wszystkich w»l- 

kaelt, taikże i teraz znuuszaii Anglicy narody, 
niosące im .panuoc, do ciężkich 'krwawych oiiar. 
Kauicdyjska. brygada fcawałoryi, która atako­
wała- ant ipółnuoe od ilweuil, została niszczona 
przez ogień niontecki prawie do ostatniego żoł­
nierza.

BEda SSlBM WJ3KB 0 K fjtt.
(Teł. c. e. bim a korespd

Paryż, 4 kwietnia.
Według dwnkiiijiiiia yPetit Jckunmd* rada 

gmtijna Koiniau uidiiwałiiai oraenleść się do Pa­
ryża. ___________

ClbiAenceau na froncie,
fkłletoiiem).

Berlin 4 kwietnia.
Z Paryża donioszą:
Clemoaceau powrócił wczi ra j z incwitn. Olo- 

nuencemi zbliżji się icaik dalece do piorws*Eyrh 
laiii , ze odłamki marafiu csakuiłdy sa«’ ' nód, 
'którym jecliał.

•w*

Jednolitej Frafisyi w otsrenie.
(TeL c. k. Biura to c!ą>.i

Rema, 4 knietoia.
O pcsiedziCiLhi Izby franii .irskicj w ubiegły pią­

tek donoszą dzienniki LyoAskio między*- innerni:
J>ep. L a  f f o n t  domagał się. by amb usador 

francuski w Riosyi powrócił na swoje &Łmw wi- 
sktr, na co minister ‘Rlubz od;}X*wic*dziaf, że 
rząd wydał już Nouteaisowi stosowna instruk- 
cye.

DodCEtó dyb(k'toyi mid pizedłożeni.an, dbtj*- 
isą ą m  posrałamb ipod broń ikłasy 1919, depu­
towani różnych stronnictw cofnęli poprawki, 
oświadczając, że wobec ataku nieuieddego nie 
pora opaźuiać powołania ped broń.

Imieniem socyalistyczncj mniejszości dep. 
P r e s s c n a ó  zkuiył ośw.tóosfcirie: 0Wsnar
wMiśmy dotąd powolynmnia nonych klas, je­
dnak zgadzamy się teraz na przeciążenia rzą­
dowe, nie dla-tcgio, byśmy znzekli się naszej idei, 
leez* ponieważ okolicznośr-.i zm.f~.znją do soJkiar- 
ności wszystkie stronniiictwa. Kiedy odmawiali­
śmy powołania poprzednich roczników, sojusz­
nicy nasi .nie ,ponosili dostatecznych xrfiar. LT- 
żaluliśmy się na zAo uży wani.o yjołnierzy. Ogólno
kiercwnicitwo 'weiny nie iziadicankło nas. Wów­
czas franty stały jeszcze wiewzruszenc. Dziś 
nieprzyjacid stół przed naszsmi braraaiai. Te­
raz nie para ua dyskusye o prowadzeniu wojny 
i cńata wojny. Nie chcemy, hw ci, którzy w iL 
eizą raz&m z amid przeciw •najbrmf-ainiej.-.zem.ii 
iTnipory;ti!Z.ni'orwi. ani na. cliwiJę jnyiśloli, że inu- 
simy ikapit/tilcwać rwkutek TOztanmi. w  'naszym 
obozie. Ubolewamy nad naczą poprzednią po­
lityką.

lresmitózlitt Btsfjt.il 
c zn es lenni zo-ir.isn &oisKo-ycli.

(Teleiooeiui.
Wiedeń, 4 trwiutnua.

Przed kilku dnkimi prząwi-oeiy niciktóire dcacii' 
nrki wiedeńskie wkid*jcm)ść, że w najbliiższyii! 
czasie nastąpić ruo. zniesienie zwiołiiicń od &Lu- 
*by wiejsko woj posjool koków aż d<o 37 r. żucia* 
W tej sprawie oświadczył wczoraj minister o- 
brony krajowej prezesowi związku ćhi/eść spo­
łecznego, że w pogłCakach nic .na ani sło­
wa prawdy.

SiifSHfi D iM s a  i  ui
(Telełoneni *

Ber.łn, 4 kwictoLt. 
lyok. Anz^igcr« donosi z Bukarescku: ,

Po niodpi-wniu ipokoju z Rumunią obędzie 
się w  Berlinie 'konfenencyra państw czwóriprTy- 
tnierza, na której dr Kuoldmamn ■rcjirtac.nitować 
będzie Nieni-u.y, hr. Gzemin Anet-ro-Węgry, a mb 
nistór skarbił Toncz.ew liułgaryę.

I

L is ty  lubelskie.
(Koresp. »N Reformy*).

Lublin, 30 marca.
(End'jc,va w rozterje. —Agitacya ukraićslia. -> 
Stanowisko ludu polskiego. — Konsolklazya przy 
5>Str.riy jialsldej*. — Prmai narod.wa w Zamo­

ściu. — Przód wyborami do Radv Sc-łtu). 
fi) Coraz bardziej zarysowane się w Króle­

stwie Połskiem podział prawicy na dw.e grupy: 
jedna, chce trwać dalej przy przeciwstawianiu 
się pracy państwocwórezcj. druga zaś za tą pra­
cą się opowiada i chce w niej brać udział. Dziś 
już sami endecy nie wypierają się tego we 
wnętr/nego roz'dźv ięku, j.aiłującego w ich sze­
regach.

Z krosów i lulmskich i podlaskich ustawicz­
nie nadchodzą wieści o podejmowanych tam 
przez Ukraińców próbach zaszczepienia ich agi: 
tacy i. Ponieważ zaś na tych polsku h terenach 
■nie znajdują żadnego podłoża dla swej uarodo- 
wo-politycznej aghacyi, więc próbują rozniecić 
waśnie i diesnaski klasowo, tkunagogiczuie rzu 

j rając wywrot>)wo nasla o podziale z/icnii. Ale 
i na ten, tak ponętny dia ciemnych mas lep, nie 

i bierze się lud polski. Agitatorom słusznie on od- 
puv iacla, że gdyby przyszło na kresach do po­
działu  ziemi, to otrzymałby ją z pewnością nic 
eldop polski, lecz kolonista ukraiński. Wogóla 
nastrój polityczny wśród ludu na kresach jest

%

N:ienz~Oi3. F i f e j,;-,,wdzjVv’io wicsscainy 
jjefeń. Zdtrlamó uz.jTkać flj z ^ ę n io  nr odpn- 
* amsy św. poiowej w ohoaT- aołn!crżv, in- 
terawrmyt h w Tą-lttborfal-u. p ad ^  • ^jjowo. 
tony 7.e kwego sukcec-tl kapelan, 3̂  
Lmwo-wsiBł, -wstał zc świtem r już j i3tni c11ódma 
brtfiati nas poęgąL wypytując się, kt^ nUL <thi4 
ię Kc na. leibcżeńst wo. piętnastu oficerom na 
wycieczkę- tę wyhrać się jwizw^ofió — ale, kie­
dy B&śe-iać m  r*rzed barakiem do oiku.arszu po-
ezęt > okuralo się, .?n w jKjitWyi0,i1 je»t z górą
k t̂okeieęfeH. Zachęcał wsz^kich także jiękłty 
pofanta, ale zdp je mi się, ieriUtwo do wicel- 
kłch mchów, jafcieg’*  nabyło się tuta', m. hmego 
Dmmneyrwężyfz,' Kotrdy ło i ar r*da&f)arowany od 
lełcfewy pedohnym w rf ^''■mieślaikowi, 
poŁoswirariełan va.=sxt*tu, cisfgra trzech łat 
r ył sią ofenor t  Mhiieitet.it a choć meże Svrze- 
S? aft na * » “—ar. i  'wyrzekał, choć- "wiecznie 
6 aoito-ryato jftki m^} sw-ę,j dyspozycji, byj 
ineBtóswokwy, to jedn a j gdy odcbnuio ińu 
ttaśność zrrajJcwiłśfl się. w pobliżu Btercgów, 
J  “w* i ń się {®JĆ a«8, mc mr*. kim d*.wo~ 
* 1  s™ k-enil refc-autywiić —- iea; i-rólem bez

zicim 1 zdaje, mi się, że właśnie tp możność 
zetknięcia k<j i  żojnlemani, ktćnycii nie wi­
zie
z e l .u. u , ^  .... ...w ....
działo -s*ię cdi trzech tygodui --- wypierała 
więkwzKJŚć e y-rycz. piaepędauJa proca IcajBiatwńi. 
Fiizr-jeioż prócz puikowdkka. tóikocekk^go, jkA-

y» J* lU/iAjG i/JU 15 l * IJr. IVt\Ayzn.»- J ii:, IĴ JłaLOTi
tauci, któcęinu tuiai san.af. Clr-igl nic ktowo pracijść 
przycli i * . .  Pokusił się jednak i szedł. Mńftae- 
WWallisrnY, a za nacni w  trepy poatępwrala *o- 
jrieka-pf* teumpki, fX5.ozci.ve laaaJri-tumialld, Ru- 
muny. A*-lo się —  samorzutnie, u&tawiwszy się 
w czwórki, -jak lam 1 to sta*. a drogę skracała 
l^ppirarka. i 'żołniiOrzktc pteteaki juiii wą&cm, 
U-iu-im 1 rmfćbot. ŚpkiWMiC.

i już obcis jHernewanych, k<Mn,:let tta- 
!.‘ j,w  j ’c tu z lUęmkMidj c*.-gfy, yui <*.»<& dus^k 
tuc „ ..aujcli. R^)utvńska wbśSj co wyległa 
puzon łwrrjii <]■<, słc^ę*, ujrza-wtasy w ś  naćh.ho- 
dząoyc.p podorwaia aę i 1 worzyć sa.eiogi puC-zę- 
la. f c t ysprawuj e  w ..rżaw \Vn<^ń,ki, ku- 
nm & M t liuiaku. bt-ije-my pm-d fnoin-«n.-

—  Pńłkuw-nrku, melduję pw.kisamft.
t r z y s t u  os r a . 3a i c s i , ę c  i u »  % © ś c i  u 
j e ń o ó  w w o j e n n y c h  — jiswlają krótkie 
słowa rajponcu.

RuHcotamik przegląda szeregi 'ustowrom© w 
4ńiy kompanio, Wyniszczone mundury, wymię *

te w deeyu-fjekcyi — podarte buty u żołnierzy. 
»Je ozapikt 7j famtazy.ą zadrżano, min;" im’ipurm>, 
zuelkuwato, powinę siebie, a w oczach sionzy się 
radość, żo znawni wśról soteregów swych ofice­
rów wó.Dą. Snae ton szary obdarty rebdeai -za 
nairi zaitęsknii Nie krjyą sdę z tom zresztą, lx> 
jx> przpglą‘Izie przed frontem uriioniom żołnie­
rzy przciuawia kamemidant baraikn. W  krótkich, 
prostych słowaie-h wyraża radość i '/adowolonio 
z powodu wizyty, jfdką padkoiwnik SS ĉorsM i 
effoerciwie zdożyfti im w obozie. Trzykrotna sal­
wa.: 5-Pa.n pubkwwnik Sikorski niech żyjel* — 
patiACikslilja. .sierra prze/, repi-ezeautanta żetnierzy 
ąiMeildewane, i  dokumentuje ift blankiet z. pód- 
pteeunś eaan* dętyreh w baraku, pnlkoiwnikaw] 
-wręauauj , ?AV,x'aajny b jl to arkimz, pajpiaKiu, na 
którym n aiSepssy wśród żołn-Leray eaoiortc- mar
iai-z, wy.rv-ao*wał ołówkiem emJtIema.^" naród3-
we i legtosKiwc, naszkiewał barak, okolony 
drukami — syjubol epiiLogu doli żyohhsaa pol- 
sldegu — ktoś -wykaligrafc-ual wiersz ĆkpKcsąay 
ściowy, a na rbnigiej kartce r.rkuą^a, ja*v t,am 
kto uniżył nagryzmolił srzoje nazw Eako axu 
pamiątkęs.

Nuatoijwla nuffia połowa. W  rozłożystej Irotói- 
uie na skrawku, saankniętyin z jednej strcsiy 
■stotkiem góry. z dntgie chałupkami Tbiabunfać 
lu skie.cili żołnieirae z. wpro.wą — nabyeą w oko­
pach —  namiot z. koców, umaili o choina i tu­

taj ks. Kossim mszę świętą edprawfi.. Sloją ofi- 
•corawie, za nimi relut.ońska wiara, z tylu pćł- : 
kompania Aust.ryaków, a w poUiż 1 — w odlo- 
glości — na jaką kordon posterunków po■rwa*- 
jft —  zeszli się mieszkańcy wri,- lkmżii. Chór z 
podoficerów zh-żony, w czasie efurry Krwi Pań­
skiej -śpiewa pieśni. Chylą sto głowy uc podnie­
sienie, Icajają się Panu, usta bszwóolMe szepcą 
kOjeze nasz*.

D-iUtóle •kapLańskie błogosławieństwo — mo­
dlitwy gromadnie odmawiane to za ojczyznę., to 
za tjftałk co w o ocen ej wojnie juogiinęli1, a na za­
kończenie huknięto tłumem >NIe damy*" ziemi*.. 
f > F/.m.ą sterwa »IP>tyrr —  zasłuchani t,toj:i Ru- 
.iriaiai, żdumiciu pieśnią chłopi —  •nie kapią 
słów, locz 7, ń ly  melodyi zda-cię insuicyjni© treść 
pieśia pojmują. I mejednsgo w tym ngsteayu. — 
jak uo mówią - -  wzięło. Ptzyp<w*ua£ Ifeemnó o- 

w  jakich, w czayisdi traserJslotcitj 
wojny pieśń tą śpiewj wał, a więc: w i>-ts odja­
zdu z brygadą z Krakywa; grannal ją stąd \Ą*y~
dal po wywiagonofw-iniu w Tscdna ez-tennaslyin;
hucejaJ ją po <1 ujściu do Gfoitdtiwiec w  czas 
.tryumfalnego ofcozyrrnego priahodii; intonował 
ja rp-cł U optówą, w Paraa rńczaeli, w Warsza­
wie. aż wreszcie: — po trzech latadi do Pc4kki 
»  ędrówki śpiewać nm ją r.a avęgHen_k:ej ziemi, 
j-dco jeńcowi przyszk). Py/ai-yp-u tego rodzaju 
wspmn 1 ironia w pamięci i żal jakiś, czy smutek

nieopisany grdykę ściskał, głos w ptorii stłumi' 
i łzy wycisnął.

Po iiabeżeń>l\vie, zwyczajem w.ijskowym, 
defilada-. Jesroczem. tak —  myślał każdy nie- 
defilcrwał. Jakaż to bez bron . pasa 1 ryns/.t mku 
Gefiladau I chcąc rypclni' te- _zo metrzne Urald, 
sztorcował się, prężył, by sznit paradnej posta­
wy z wolno puszczonych jdaszcziów w j’dostać, 
podkreślić, by jakoś to wyglądało —  i rz<:csv- 
wiście wyszła ta defilada dloibrze.

W rozpędzie paradny* j kroku weszły oddzia­
ły -za kalczaijtc dr**+y , a kiedy zluzowano szere­
gi ki-óMrtoiu »ro7.oyć s;ę? zniknrśa garstka nfł- 
perów, tr\mi szt.t, azy się wśród "'ołnierzy. Znar 
jemjycn każdy z nas wyszukiwał, o ao&urki 
pytli, ińafcaiłt- był szczegółów doi i, o y.żżsścijich »  
kra ju a]ł-jw%<iąt.. I byłaliy się ta pogwacki 
dhąy> pewcie p:v©ciągurła, gdy1̂ * me 1*5 . Ko- 
ewia, który—znając za godzinę w DuKalra mensę 
dla ofkierow clapracwiać — <la odraa<asz.u piiśó 
pO'.zi'rŁ

Snitsmj’ rsro .1 w.ą jról, i i  aouną słońcem, e tsan 
mitom p ’"z«§»todczcnieng ze jzsk. wtydją łąezą-co 
brać ltgaoisłwą b\ ty, tak taacae?«ła ja 
i zaiwHnęńł i« i ł » »o  Utrdzn j niodofej.

DtrAiilint, 1S l.rarca 1913 r.
Z§ymi<nt Gale tu _V

WWBł ■—



N O W A  Nf i  P O R W Ą

bardzo dobry. Protesty i mnnifestaeye narodo­
we z powodu traktatu brzeskiego z Ukrainą 
urządzał lud po większej części samorzutnie 
i samodzielnie. Obecnie zaś włościanie biorą 
bardzo wydatny i cli-.-tny udział w organizowa­
niu i pracy »Struży kresowej--, tworzącej obec­
nie Koła gminne.

Odnośnie do »Straży kresowej* zanotować 
należy znamienny szi zt-gół. Ja k  wiadomo, w lu­
tym sfery lewicowo radykalno, to jest' P. P. S. 
i P. S. Ł . ; utworzyły (.uręl.ny, tak zwany Ludo­
w y komit d obrony ziemi rhelmskiej i Podlasia. 
Ale nastrój szerokich kół społeczeństwa nie 
sprzyja dsrłś bynaja.nioj rozbijaniu akcyi obro­
ny kresów, bo icz pod upływem tego nastroju 
komitet ów został zlikwidowany, a jego praco­
wnicy weszli w skład >Straży*. \v ten sposób 
dokonała się pewnego rodzaju konsolidacja tej 
akcyi. Ale, niestety, konsolidacya ta nie jest ze 
strony lewicy zbyt szczerą i pewną. Po oto już 
po jej dokonaniu wyszedł numer »Naszych Ha

ouzegnuje 
działania ze wStTa 
wójna gra P. P. 3.?

go w sprawie noweli chełmskiej i t  d. Prawdzi­
wą 0'z lubą ai u moru jest świetny przekład -no­
weli Reymonta »Swięte wilczyce*, dokonany 
z oryginału polskiego przez dra Alfreda Jense- 
na. »Ei.uletyin« przeznaczony jest "lównie dla 
Szw ecji i Im landyi, rozsyłany jednak bywa 
także do Danii i Norwegii.

Fraseo armii poIs,k ej w Amerycs.
P  a r  y  ż, 93 11!

Paryska iPolmia-* z 23 marca 'piaae.-- 
W  dniu 13, ld  i 17 lutego odbył snę w Ole- 

yelamd (stan Ohio) pierwszy Zjazd »K «n ite - 
tów Obywatels!kicli«, ^Komitetów I ’ciek* o fi­
cerów rekruiaeyjaydi armii polskiej we Fmti- 
cy ',_0T..z pnzedistawicieli prasy pol-kiej.

Zjaizd ima I na celu ni ety IW  powziąć ucbfia* 
ły i wisioialot, zmierzająoe do enorgicEmiejszcj 
dziakiaośei' wszj -Jtikiicłi tych d a l w sprawroseł*, m-zedowego organu P. P. S. W  piśmie tern , . . ----- ----- w

partya odżegnuje sio od wszelkiego współ- oeiiofawkctw do armii polskiej w c jnv> $kl
aża*.’Co ma znaczyć ta pod ^aucy i, ńetjłko  ustalić pewne normy i  <*po-! f ndt m

jsc>by werbowania cehoirnilków, nietylk
łania tok 
>Contiów

1.000 rubli za pud. Bawiąca w Kijowie austryac- 
ka clrdegacya handlowa rozpoczęła rokowania 
z państwową komioyą do spraw wymiany to­
warów o wysłanie 2 milionów- pudów nasion do 
Austryi dla obsiania w G a lic ji i na Bukowinie 
miejscowości, które ucierpiały wskutek w-ojny. 
Komsya państwowa- zgodziła się na wysiania 
żądanej ilości nasion, żądając równocześnie, abv 
Anstrya dostarczyła Ukrainie wegra] i . 
i b* nzynę, na co delegacja austryacka zgadzk 
1-t się.

Do Kijowa przybył leader nacjonalistów- ga­
licyjski b, W a s i l k o ,  który odwiedził niektó­
rych ministrów i rckowal z nimi w sprawie wy 
many towarów pomiędzy Ukrainą a państw-atri 
centraluemi.

.Samolotami do Kijowa przyjechał.' z Wiednia: 
naczelnik oddziału lotniczego, organizującego 
komunikacją powietrzną między Kijowem a 
Wiedniem dr Stefan Rewńcb-y i por. Lanczay. 
Lot z Wiednia do Kijowa trwał trzynaście go- 
izin, we law o wie zatrzymano sin na dwie godzi- 

"kutkiem zrabowania przez bolszewików 15 
pi-i dlionów rubli w kasie wy działu ocLeskiego

* Uzwartok, 4 kwietnia 1918.

PO ZG O N IE Ś. P  K S A W E R E G O  F ISZ E R A .
V\ ydział '»S'Okoła« krakowskiego •zaprasza na 
nabożeństwm za dusze W  p. Ksawerego
Fiszera, prezesa Zwiav! polskiego Sokolstw a. 
Nabożeństw o odiprawi-ojte będzie w kościele O 
O. Reformatów w piątek 5 b. m.. o godiz, 9 rano' 

A R C H IT EK T U R A  w y l o t u  u L i c y  Y/OL- 
S K Ib J .  Wczoraj odbyło się posiedzenie sekcji 
ekonomicznej z komisją gruntową pod przewo- krał 
tlnictwer- wiceprezydenta Sarego. Przedmiotem 
obrad były sprawy wyniku konkursu na ukształ 
rowanie wylotu ulicy WoDkiej i przybyłych te

łów-. Dodać wreszeij należy, że także już po 
w-srac. brakuje coraz bardziej różnych środków
żywnoc i

. . „ . . . . k °  nctzgra-jfeolc-i południowo-zachodniej, kusa ta zawiesi
W  Zamościu praca kulluralno-oświatowa roz- 1 AJ,0Z- c ®Ior% diziaUan-.a tok „Komitetów mywała wypłaty urzędnikom i robotnikom f  i-.

Wija się banbopomyślnie i ’ ;«:T: Je . Oto kilka ^ a i t e f c Ł d i   ” ...........................................
jej szczegółów'. W  trimn.azyum męskiem dosko- 11; ,1<c J J *
nale idzie ucz.niowski skh ;p współdziolczy. Sto- *$.' : 7? 1 . , . - . . _____  ___
warzyszenie nauczycielstwa polskiego stale pro- *' oj taco w t»j, zamo^Łam/i jąc.v o zjeżdzie — Pod praewiodtnieówecn- .prof. Hnwzęwskiftgso
wadzi czytelnię, zawierająca kilkadziesiąt pism. z P1*3^  1 zagai-lniiemajni różnego obradowała w  dniu 22 marca w' Kijowie Mała
W  gm icłiu byłej akademii mieści sic G bibliotek ' 'Ą I " 01® wyłoniły się podczas kilku mic* Jud a . Zosta-iy aa  niej t  niesione jedynie śnsboj- 
uczniow skieh i_nauczycielskich. W  Domu Ludo ahcył rekrutacyjnej, cwie? rzucić ti wa- 1 .peheye.

skhdi, juk i  ̂ »Cofcrów ryki-iitocyj-Lbe austrwackie wobec tego przyobiecały prze- 
a  całym terenie Stanów Zjerfasecs&oi j a,-; z Austryi dla w yp l ty  kolejarzom 7 milło- 

1 ż« —  jak donosi KoniumiUit K iv  nów koron. ’

wjnn miejscowi pedagodzy stale wygłaszają 0$ . ; bs ̂ ‘•te^aiwy jJod MjgaaazonmaoBe 1 dz-iałalactóć 
czy ty- Ostatnio mówiono na tematy: »Księstwo "N^miteitórw obywaiteł-skicli* na przyszłość^
Yvarszawakie-< (proL M. Pieńka), *Z wy cieczki Komieya wcj-kóiwa., (w skład której wmliodzą 
do Fuałandyi* hprof. Konopackil, t-łlistorya pi- JŃP» Skarży nok i, Uelińskii, Zamięcki), ziwołu

P. Rałmła (żyd. zjedin. soc.) 
.'tpraiwic aresito-wania radnych 
w Żytomierzu ęozias aa 

P  ttof-es Buiiid )

., -   ej'ski-3 przed-
smwiło swoje wnioski odnośnie do poprzeczne- 

przedu-oia Błoń, rozszerzenia parku dra Jor- 
nina utworzenia boiska »Sokoła«, oraz założe-

i «i«qdv rfiU mifJskitF ro «'yższe wskazówki 
V a.ni«L Z, V  ,s:/cze&’ćłowego projektu rozbudo 

i-ni-u luei'WS7 rzędnycii terytoryow mia- 
i a j ',y^ 0mó'vilat peczem dalszy ciąg ob- 

rad nad tonu studyoną oai oczyla lo następnego 
posiedzenia. J ■’

KRA K O Y i S K fE  KU CH N ip  W O JE N N E . One- 
t.ia j odbyło się l-osiedzenio-komisji Rady mia- 
s!.«i u]<i spniw kuchni "wojennych, pod przewo- 
duietwem wiceprezydenta p. r, o ] 1 e g c We- 
d ł° sprawozdania, złożonego p izel' i( tom ni t. 
jest w Krakowie 28 kuchni wojennych, z czeraa 
n; kuchnie obywatelskie przypada 10, na ku- 
ninc ludową, ip  kuchni powszechnych i bez- 

]:latnego zywiar.ia jest 7.. Wszystkie te Kuchnie 
in t e r p e W l w są zaopatrywane w żywność przez gmiuc. W  !cw- 
rany miejskiej: clnuach zyw-i się przeszło 9OJł00 osób dziennie,

n-p«n - i ai - joikna z kuchni obywatelskitsh., a mianowicie
Otiiawifa*! w  dluzswin pęrzc-jprzy ulicy Karnicliclciej przo-znac

meimiecfeic.

sma* (prof. Kohierzjyki), ^Zwierzęta epok ubie- F!-c len zj,t.zd, m uła na myśli gruntowne zrcR-r mów. oni u nadużjy;a Niemców. 1 I młodzieży szkół średnich obojga Zpief i^ a
ia^ {“ *8 ' -yemu rokautacyjncgo do armii P  Zanibin {nos. soc. rew.) Wbkązał. że m nie-' cłmia przy ulicy Jakóba 1. 11 dla dzhW uzkS" 
rx»n mj vrę F-jsjj-yi. Pot*«jł>ę tych reform od- ktćryęłi miastacJi odbyły się strajki, jako pro-jnyeL '

glycli c (praf. Miller). Budzić się nawet poczyna, 
w Zamościu pewnego rodzaju rucli wydąwm ^y. 
Ostatnio mie jscowa księganu i pmlska, w > dała 
broszurkę Nałęcza pod tytułem; . Ziemia chełm­
ska i Podlasie*.

W  pióru- '.y rh dniach Kwietnia w LubSnie 
odbędą ®ią yboiy do Rady Stanu. Lubelska 
Rada miejsK-a wy biorą jednego posła i jednego 
zastępcę. Komisarzom wyborczi-m na Lublin 
jest prezydent miasta, p. Bajkowski. W  Lublinie 
też dokonają wyborów 3 po.dów i 3 zastępców 
sejiniL i powiatów: lubelskiego, lubartowskie­
go, puławskiego, jam.w.Aiego i clielmskiego 
pod kierownictwem komisarza wyborczego, n. 
Leona Przanowskicgo, jednego z najwybitnicj- 
szycłi tiitejszycn ziemian. Rada miejska czyni 
już przygotowania do wyborów. Obydwa w y ­
borcze komitaty, utworzone w- Warszawie: Na­
rodowy (żywioły centrowe) i Centralny (prawi­
ca pod wodzą endaeyi) mają tu swoich przed­
staw icieli. Eo  komitetu Narodowego w-chodzą 
Stąd pn : Tadeusz Rojowslu, wybitnv ziemianin 
i Andrzej Maj, włościanin, b. członek Tymcza­
sowej Rady Stanu. Lewica bojkotuje Wybory.

5 polski w S iw scfl.
S z t o k h o l m ,  25 marca.

Od jesioni ubiegłego roku wyd(ajo Polskie 
Biuro Prasowe s Poloniaf  w Szfiuikłiolmio poryo- 
tclyesny »BłuJeł(.yn*, przt-znaczony dla podawa­
nia żnfatrmialcyj o stanie rzeczy w Polsce i wśród 
em igracji polskiej w  Rosyi, wyjaśnienia fak­
tów- i wipływarnh na opinię ozjitolnków/ skatndy- 
nawiskicli w  ..'eriinjiu przyełiylnyrti dla w t 
pclbkiej i pmisfcwtmo-twórczej pracy.w: kra''"!. 
„B iu lc .ju r1 koniiinókuje fakty sprawtlzone i do 
kumeiray, jc !nvdi, un rając o ile -możności pole­
miki i rekryrainnicyi p&d adresom ]>artyj ptolily- 
cznych polskich. Fundusze na wydawnictwo 
płynęły dotydwzas od stron-ntotw' nie ppdlcglo- 
ścionwycli vr Rosyi, zgrupowanycli likdsiaj w 
PoLald.il 'JfcioaeSjŃilfai 'K inkiecie Deursoktrwł-yw®- 
uym. Z lany *  ht jności dla ceiów ipjatryotyesi- 
mycii, iwŁ. F  anciszek bJkąpsiki nie szefcedaił sub- 
wency'j na wydawuacitreta biura >Poii'onia«. Re- 
dałfocj-ą »Biulotyimi* kierował p. Jóizef Kara- 
siafwśe*; Przez czas pobytu w -Sztokholmie zmj- 
mowakL się także wydawnietiwy-sn łrenU
Kosmowska.

Utaazało się. ddtwyhezas jodenja-ście mimorów, 
z ktorycli kilka, poświęiocmyick było w  całości 
żywotnym •zagadnieńicon neuropowstającego
jiaństwa pojskiago, mianowicie kwestyi ż y- 
<1 o w  & k i e i i  i i  t e  w s k i  q\ Sprawa c ii oł m- 
ska* znaJazia doiklaidne oświetlenie w  »Biule- 
tj*rie«, który nic ustaje w usikwoidach j>od- 
ikreślania krzywiły polskiej w- oczach czytelni­
ka- cudzoziemskiego. *

Obecuń. »EihIetyii<f wszedł w  nową fazę ro- 
awojpu. Re łaScc-yę prcwalllz-i nadal biuro praso­
we Połjfciiac przy pomocy autmej ‘zaszesytnie 
w  Szw ecji literatki, pani Karin Jaw o*,.. Na 
treść pi orwjargo uumeni j-Jłiulctyuu* w rotzsze- 
•mmych ruuinia.ra'Cli *zlożj l się szereg artykułów- 
p óiitj jzmych i okotnemicznyełi, między umemi 
ł łóiraczt-ma wywodów- jtrof. di-a Iłaleckiego p. 
t. j>Histotyczne praw-a Polski do Chełmszezyzny 
i  Podia sit’ *> artykuły b. nainastca Clilcdowstkie-

tego powodu.
iziaelickioh —  z kuchni tej korzystają ró­

wnież dzieci chrzeseieiih-Lłe Kuchnie oln-w.i-cz-uw . l iś n iy  iw z jw r ,  zarówno ęiy, tu avc Frań- 
c) h jak i społeczeństwo poŁskie w Amerj^co. —  

o s t to  p u b l i c z n ą  t a j e m n i c ą ,  ż e 
d o i y  c h c z a s o w e  w y a i k i r e k r u t i- 
oy  i n i e s ą  ś w i e t n e  (około 10.900 ocho­
tników), pam-Luio moralnego poparcia ogółu, 
jacmimo -zapału »K«m"tetów Obj-wuitclskicłi*, stępują^j treści: 
króro się spcicyaiłuio dla aongame 
ktcyd potworzyły 
kiutafcyjny-c.il i »
Dlaczego? Pisma
dają nam, że wina __      , . , ^ 1  . . , _____
zastosowaną preez Komlswę AYojskowa. Nie | z^yw|tnz gmaicJiuw, jak i wewnątrz, insty-tucyj W  miesfincu lutym w- kuchniach, adniinistrowa-

acyj. Zbliżający sio przed­
nówek daje sio kuchniom odczuwać napływem

znając gwunffcwinie stosunków poLsko-amcry 
kanak ich, nic clicemy wydawać własnego sądu.

Sy tu ac ja  aa Tj k ra ia ia ,
Głód wr Kijowie i na wsi ukraińskiej. — Wywóz 

do Austa-yi. — Wasilko w Kijowie. — Przyjazd lo­
tników z Miednia. — Pomoc finansowa ausiryac- 
ka — Z »MaIej Rady*. — Język »ukraiński«, jako 

państwowy).
j-Kui-yer Lwow-ski« otrzjtmał bezpośredni) 

z Kijow-a szereg interesującyclr informacyj o sjr- 
tuaeyi na Ukrainie. W yp ływ a z nich przede- 
wszystkiem jedna ciekau-a okoliczność, że zaró­
wno w stolicy, jak i na piowincyi ukraińskiej, 
panuje ostre przesFenie żywnościowe. W  Re­
dzie miojskioj kijowskiej podniesio 10 w formie] 
wniosku nagłego, że mieszkańcy Kijowa, posia-

r-aństwwyyich iauieścaó w  języki! państwowym nych przez gminę, obrót pieniężny wynosił o krą-
UiKFłl 11fikłlriiTTI Ti "W rldim Î łśłtnn! rlinni l-ma 1 a trr,tlr/\\\i A rrłn HilH T7" r* 1. — , 1. _i
■to 
Zdj son ca

i ej. Osobj-, i w-rzo.:nia 1917 roku kuchnie obj-watedskie mo- 
3to&iiją sio do tego- roaporządzenia, j  giy polu-ywać niedobory z subw-eneyi rządowej,

od tego czasu w- myśl rozporządzenia namiesL 
hiciwa z subwencyi rządowej mogą korzystać 
jedynie w ograuiczone: mierze kuchnie ludowe, 
powszechne i bezpłatnego żj-w7ien:a, natomiast 
l-.uchnic obyw-atelskie muszą z własnych dociio-

prć go herbem republiki ukraińskiej 
które nic w.
będa pociągane do 'cdpoiwiedizialuiości.

ji-orąc ;pod uwagę, że cliw iłowy brak odpo­
wiednich sil in,tekgentync.h unmieimożliwia rna- 
tj thmiaMowe 'zaprowadzenie biurow-oóci w ję­
zyku uikralfiaki ni, dioizwioiGine jest piiowadzenle 
jej w  języku rosyjskim, a  tom -jednak, by ukra- 
iński jeżyk był wprowadzony do biurowości w 
terminie najbliższym

ckiac kartki na najrozmaitsze produkty, całyrrh 
- * nw<wt rmtm -r&m W nrnrn CTiffigf t Tfflr

szą kupow-ać go drogą nielegalną po bajecznych i 
cenacii. Wobec togo wunor-kodawoa proponuje 
zastosować jalŁfnajeneigiczniejsze środki w ce­
lu zażegnania jjptosilsnh.

Nieiepiaj jesft’i na wsi. Pismo »Nowa Rada« 
umieszcza następującą rezolucyę ze wr?i w- gub.- 
kijowskiej:

»Doszlo ii nas do tego, że już nie sposób żyć. 
D łudzy niema prawie żadnej. W ładza komite­
tów7 nic uczynić nie jest zdolna, prócz tego auto­
rytet ich nie budzi zaufania, gdyż komitety 
zmieniają się niemal co tydzeń. Majątek folw-ar- 
czny na jednej stronie wsi rozebrany został za 
grosze, na drugiej zaś bez pieniędzy, ponieważ 
komitet nie mógł dać sobie rady z ludem. Wszy 
stko doszczętnie rozgrabiono. silniejsi i bogatsi 
z a g a rn ę li,  ile mogli, hołocie prawne nic nie po­
zostało, wskutek tego jedni na drugich szukają 
pomsty. Często na wsi strzelają —  nie wiadomo, 
kto i po co? Zdarzają się objawy nożownictwa, 
szerzy się pijaństwo. Grunta, wątpliwa rzecz, 
czy będą obsiane*.

W ywóz żywności do Austiyi i Niemiec rozwi­
ja się pow ali. Ja k  donoszą »Odiesskija Nowo- 
sti« 7. dnia 19 marca, w  ciągu kilku dni pobytu 
w Odesie wojsk austryackieh i niemieckich, 
z odeskieh stacyj towarow-ych wysiano do Au­
stryi około 000 wagonów zboża. Wysiano ró­
wnież do Au. t y  i znajdującą się na składzie w7 
Pcresypio kolejkę wojenno-polową z wagonami 
i szynami, długości 200 wiorst Dostawcy au- 
stryacey nabyli od jednej z finn odeskieh 275 
pudów pieprzu sj ngapurskiego po 325 rubli za 
pud. W  Austryi cena tego artykułu dochodzi do

K ro ia S ta .
Kraków, 4 kwietnia.

O P O Z O ST A W IEN IE  W  K R A K O W IE  SfiK-

Wo/bee zam ieraom ego Tuzen ies ien ia  m ła d z  k ra  
j u w y  d i  z  K rakow -a  dio Lwionwa, z w ró c iła  s ię  
kral.Ofwisika Izba. handlioiwa i 'p rze in ys łcw a  d ;0 
.pr-ezydyum  mimiestnicituwa ® u m o ty w o w a n y m  
w n io sk iem  o  ipozcst-aiwienie w K ra k o w ie  Gęn- 
itraii d la gosą iodanczej oJh ud iow j- G a l i c j i  —  
S o k c y i d la  lian d lu  i. ip rzem ysłu .

T e n  d z ia ł nam iestn ictw -a z w ią z a n y  je s t  bo- 
w ie m  s iln ie  za ró w n o  z  ipołmżenieim geo gra fiio z r  
nem  .p rzem ysłu , fa b ry c zw e g o , ■uisjTi.u.owanego 
.przew-a/nie iw G a l i c j i  zac liod in ie j, ja k  z b lisk o ­
śc ią  w ła d z  cen i palnych.

Z w ła s zc a a  w o b e c  -s tosu n k ów  w-ojenaiych, 
iw-śród k tó r y c h  p o w te r z - iją  s ię  u icu stan n ie  u tru ­
d n ie n ia  k om u n  :,k a c y i k o le jo w e j  i p oca to iw e j i 
g d z ie  .poi-oyiraiitu io z e  Lwioiw-eai j e s t  z  r e g u ły  
b a rd zo  u trtdn io ine . b y ło b y  r z e c z ą  pożądaną,, a b y  
s ied z ib a  s e k c y i Ce-utaib d la  iiaunfiu, u te y in a n ą . 
■została w  K ra k o w ie .

N ie  m n ie j ważną, r o lę  edgryiw -a w  t e j  m ierae  
ek o lio z iaość , A ż  r-p row adzan ie  i  p rz ew a że n ie  
w iszełakicdi m a te iy a łó .w  tec.lmiciz.ny.ch, u rząd zeń  
m a s zy n o w y c h , s im ow n ów  i  L  d . z  p o za 1 gra in k  
k ra ju  o d b y w a  się w-edle d o t j  c h c za so w e j jir a k  
(tynki d o  K ra k o w a , a  1iwms.pnrt. ty c h  szapasów 
i -n fc te rya łów  w zig lęd n ie  d d t a e  kieroiwainie ich  
■do L w o w a  b y lo h y  w  Jainj-ch stsosunkach pjoią- 
'Cffiosw :z b a rd zo  'W ielkieim i .urudaiiościaani i  zn a c z ­
n ym i k ose tam i. K ie ro w a in ie  z a m ó w ień  w yc lto - 
diiąry.ch .poza g ra n ic e  k ra ju  i s p ro w a d za n ie  n ie- 
odzionych c z ę ś c i b od z ie  s ię  musiało- i n a d a l o d ­
b y w a ć  cw Iu a k o tw ie , tak ,, iż  n a le ż a ło b y  u n ikn ąć 
-oddzie len iu1 .tytek f r u k c y j  c d  s ie d z ib y  k ie r o w n i­
c tw a  sekcy  i.

dćw (bez subwencyi) pokrywać wszystkie swoje 
wydatki. Stąd rezultaty finansowe kuchni objr- 
watelskich przedstawiają się inaczej przed 1 pa­
ździerniki 1917, inaczej po tym terminie. A  mia­
nowicie: od 28 października 1916 do końca
w-rześnia 1917 przy cenie 1 K za obiad przynio­
sły kuclmie objrwateIskie niedoboru 152.868 K  
4-1 >i-, natomiast po podwj7ższeniu cen potraw-1 
yydatki sw-oje prawie pokrj7wają. a niedobór,
juki okazuje się (w- grudniu 191.7 roku 5.26S K \  c-twa odezwało wolaide: ,.1 ’an riawżaaz w±>zysA-' 
7«w-*«traT*(m u o. (tu.i.mf- irw tiu 1 j;o- Ino ils r''im  kdr?e . Kuku "tylko pdfeW^rSd^iiło n ^
womi v zrastającej drożyzny artykułów żywno- leżvchi tę uraagę, widząc, że poprzedniej nocy
ś ii, zwla&zcza mięsa i tłuszc zów/, popadać będą , ów  wybitny phs«ł postaw ił na jedną kartę 200.000
kuchnie w- stałe i większe niedobory, które zmu- 1 karoc i przegrab Pewien rwimystoft-iec w-iedciiski
szą zarządy do przedłożenia już w najbliższym przegrał w magu wieezoąn 97.000 koron. W  kasy-
czasi-3 w liioskow o ą.-odwyższeme cen obiadów7 lnic dzielnicy V I obrót. U i|rciarzy w czasie , od g. 0

O M LEK O  i JA R Z Y N Y . Zarząd kuchni wo­
jennych. w Krakowie rokpeczal unraw7ę majątku 
' 7 ; Luchacka ,08 rnoigi) pod paszo dla krów 
ofiarowanych przez właścicieli dóbr zaeliodnio- 
galm-yjskich, by dostarczyć mleka dla dzieci 

k-jwskich. Doiąd w raajfjLku tym umieszczo­
no juz 30 krów. Dostarcz.ude mleka dla niomo- 
v lat krakowskich już się rozpoczęło.

Nadto zarząd ^uchni woje-nne ii rozpoczął 
pracę około un iayy 23 morgów7 pola nn (orae 
wjTścsHwym pod j. r̂zy-ny. Pracę utrudnia O/ro- 
u.iiie nrak koni. Starania o przedzielenie koni 
od władz \ wjskowyćh pozostały bez odpowiedzi.’

2 t o w a r z y s t w a  s z iu k  p ię k n y c h
. onnrnikują nam: Ponieważ nie wad-eszU z War- 
szawy nzeszta projekitów- mebM J  < mi-k v\-.skie- 
go, p  zen i es i-o no wystawin®© obecnie .projeMy 
mebli tegoż artj-sty ze »8wmtlicy« do- sal dal­
szych, a w .miejsce ieh otwarto wj’3.tawę dzieł 
Zofii .Sita-j-jeńskiej-Liibaństkiej' ,p. t.: ^Pascha*, 
.pieśń o Zniartwychwstaniii Pań^kiem.

C Y K L  W Y K Ł A D Ó W  O R O B E R C IE  SCHu- 
A1AN N iEjuzipcc? nie tk- Jó-zef R e i s s  w  *Kol- 
legium wyki. jia.dk.« w sobotę dnia, Gb . m Przy 
torfeipinaie M. M :enz.
K R A K O W S K IE  K A W IA R N IE  bojkotują z nie- 
wiadomych pioiwodów ipol-siką prasę, 'Wyclnulzą- 
cą na oltuą/a-cyi aiostrryackiej Król. Polskiego. 
Natomiast w -żadnej kawia-rni nie brakuje ,głu- 
iphh, a- ordynarnych huiRorystyciznyeh świst­
ków wiedeńskich i berłińskicJi, które często za­
mieszczają icyniezne »doavciipj7* .o naszym 
kraju.
POBÓR LEG IO N IST Ó W  W  W IT K O W IC A C H .

Lwowska, c Gazeta Wie-cziomai* % 3 b. m. donosi, 
że pobór intcrnnv-anych łegłcwratSm' w o bozia 
wiikoiwickim pod Krakowem uikończyl się. Na 
24() InłernowanyicL legioivB:.-ów w.zictio do armii

54, resztę u- 
•ra-zu ipmzzc.brar 
wc-h dniach >

R F P F .R T O a R TEATRU  m ie jsk ie g o
C z w b r t o k  4 kw-ń-snia-■'„nury* Leszczyń-ka" 

Konczj ńskiego.

SCarcEarstwo w Budapeszcie.
J-2i stwierdza prasa budapeszteńska, w7 stolicy 

Wiednia- kwitnie kamairatwo na, niebywałą dotąd 
skalę Ludzi&Iia. powiadają, że nie wiedzą, co po- . 
eząć z czaisem po godzinie 1 l-ej w noyy. gdy wszy­
stkie lołoale rozrywkow.’o, a nmwsł kluby są zam­
knięte — więc grają w karty po domach prywat­
nych. Inni powiadają, że liczni giełd zbirze, popa­
rzywszy się na giełdzie, raufoują obetnie «7.c7.(;scia 
w kart.-li Mniejsza o +c pizyczj-ny. faktem jest, 
że grają magaac. i obywatele ziemscy, grają .prze- 
de-wszystkiem -mąioneTzy wojcamu, grają także oso* 
ły  ze średnich sfer towianzysŁ.w:. Gra raz poczyna 
się po obiedzio w nieźliczonyeh klubach, a od g. 
11 w nocy dałsz j i j  ciąg odbywa się do rana w 
prywatnych nkizkaniacb. Pnzyjc ólżaią toleże do 
tc£?o raju karcja.ykiego lubownicy hazardu z  Wie 
dnu. a znłaszczft z prawenryi węgierskiej, po naj­
większej’ części 3 onorzy wrojemi.

Gdy nieda.wiiKj* w Se-jtniu ■wę̂ .iciiis.kini pnziBnawiul 
pewien wybitnyrpu-3el7z law przeciwnego stronni-

i kolacyj,
Po przeprowadzonej dyskusyi, w której rad­

cowie miejscy przedstawiali trudności w  zdobj7- 
w-aniu podstaw7owych ai't.ykulów masowego spo-

wicczorcm do g .  10 w nocy wynosi codziennie mi­
lion do 1 'A m'Jona koron. W  pewnym klubie owej 
dzielnicy, w któr.m giywają spekulanci wojenni, 
jeden z nich miał przegrać 10 milionów koron. W y.

życia, uchwalono: 1) pireznaczyć kuchnię przy grali przeważnie ludzio mezamożni, między iuiń 
ulicy W olskiej dla dmeci szkól ludow7j'ch i wy- pewien aktor, któiy stole przt
działowych, a zorgranizowanie do tego celu dzie­
ci szkolnych powierzyć komitetowi opieki nad 
iziatw-ą s zk o ln ą ; 2 ) zarządzić kolejne, począw­
s z y  od kuchni podgórskiej, odnowienie lokali 
kuchni; 3) przekazać prezydyum miasta do roz­
ważenia -wniosek, by w porze letniej zaniechać 
w7 kilku kuchniach wydawania kolacyj, oraz 
wniosek radcy dra Landaua R., by utworzyć no­
wą kuchnie dla rrdodzieży ira-aeuckiej.

Ó  P R Z Y D Z I A Ł  M Ą K I  D L A  K P A K O W A .  —  
Wczcraj prezydyum miaśta w-yslało depesze do 
Urzędu dla wyżywienia ludności w7 Wiedniu, do 
prezydenta ministrtów dra Seidlera i ministra 
dla G a lic ji dra Twmrdow-skiogo z prośbą o przy­
dział mąki pozakrajowiif dla Krakowa. Wszyst­
kie bowiem starania w galicyj kiom namiest­
nictwie i filii Zakładu obrotu zbożem o dostar­
czenie galicyjski0' mąki na ehleb dla Krakowa, 
nie odniosł \7 sludku z pow-odu ogólnych braków 
w naszym kraju. Obecnie już także jw licznych 
miejscowościach galicyjskich daje się dotkliwii: 
odczuwnać brak mąki i ziemniaków, ido mówiąc 
już O braku mięsa, t łu s zc zó w  1 innych artj-ku-

stoffila 1 tofliecfAgo
x w Krakowie — pi-Jeca 

ijn»w£zy Gtw6r sce3ic2rivf którj 
soboty 23 marca wchodzi do ro- 

irtaarB leatru im. Słowackiego:

SI!2pl!i8i®253t e 5fijiia
■otxor K 22-—, nprawna K 36'—. 

SfiSl H 10

K*BiriP8 raWó
p, lyjm ie omeryt. wyźssy urzędniK 
podatkowy — sam  sp iirz-^dza fa - 
Bjra potlrlkowc. Zgłoszenia: ul. 
Turłuwska 10, I p., i a prawa, od 
fudr. i  -6  3032 2 3

T w a r ó g

bw a-rgle
k ie łb a s y

por,* ikiwr.ue do stałego kopni w 
większych licróiach dla zatfadow.

M M Ittó H
Slemwarisfiłrassa 20.

Ea«aggaaasusa ■

przez szereg lat pBsagry 
wal małe ©tos-ndkow-o kwut.y Wygrał przc&zio pói 
miJiiiOina koaoD i-'ślubwaŁ żc nigdy juz nic, weźmie 
kart do ręki. W* jaJdeinś kółleu dżokej przegrał ca­
ły swói majątek1 w gotówce, potom swoją realność, 
a w reszcie tytułem zyetawu zai obek najiiliżczych 
wyścigów.

W klubie dziNrmka,]'zy „Othon" zabroniono gry 
w kolej (olKjm’ndea.er). G raja  także panie na wielką 
stolę, jak fitwie JWK policya t.v pew-nem prywat- 
nnn nomieszk-.aUu, gdzie w b.tnku znalazła nrzesżło 
100.000 koron. Forcya ogłosiła, że łtędzie r/kra- 
czuć także do prywatnych pomiesznań, podejrzą 
nych o  grę w karty. Spekulanci wojenni, których 
niechętnie widziano w wykwintnych klubkcb. za­
kładają swój własny kJub. Odchodzi zazwyczaj 
..btoarat . ulubiony „fcrbrl ‘ (po krakowsku „kró-. 
tki“ ) i ,,ocarle“ .

Odpawiedzislny redakter:

M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I .
Wydawca-.

R U D O L F  Ó S M A  N.

Poazukuge się
peusri u st-,rszeio prcteeora 
na p-owincyi dla ucznia IV . 
klasy gimaazyum realnego, ce­
lem p; zygotowania na wrze­
sień do egzaminu wsfepnego 
do klasy V. Zgłoszenia pud 
jiŁ'e3ag03,ł przyjmuje Biuro 
dzie nuików Buchstaba, Lwów, 
ul. Karola Ludwika. 3112

Loiyczek
amortyzacyjnych
na realności w Kratowie 
udziela bank Wiedeński' na 
korzystnych warunkach. W ia ­
domość w kancełaryi adwo­
kackiej, ul. Grodzka 13, I I  p. 

8160 I  3 '

Wśzk; (513 dzieci
wózki rS i" i’ r  t  a do tieńen ia i 
'eżeaia, takie t  nikiowanym spo­

dem poleca tardzc tanio

I E 3 .  i & m
Wiedeń, II, Gchtensieinstr. 33,

28»y 3 16

f. W, 11 H i
K r a k ó w , ui. Lubicz I. 1,

poszukuje , l  3 
n a g a i y j t e r a  i dw óch  
ęamaduihóui ailepowycSs.

msrcaq
1 0  R i

premię

można tuicć prres kupno

7i lisi % l6». lU losa, 7s ioss 
ZfiSK 120 8 10 8 25 8

Poesąt/k ciąsjmen.a V-tcj klasy 
daia 10 kwfelaia do 7 ma|tu

Zairawiaiąo zaraz muiaa jtascze 
otrzymać li sy od

H>i„ M itra
binra e. k. lotsryi klasowej.

M e ń  U, lie^ioienaosse 23,
Telefon 65.103,

2794 7 10

Pokoie i ob’ady
Karmelicką 46. II p., na prńwo.

2675 0 10

m i

k dku set m orgow y  z  lasem  w  
zach odn ie j G a l ic j i .  S  G ru  

szczyńsk i, L im an ow a . 3052 2 3

Tylko dla odsprzedających
PANORAMA

zabawka do UEtawiaaia. Powalnn 
zabawka dla dzieci w 0 deceniach. 
Bezkonkurencyjnie tania! BofldM 
pokupna! llandle papieru i zaba­
wek, taadie wysyłkowe niech za- 
zadają pro3t7Jktu. J. Bergmatn. 
W iedeź, V, KohIgas:a46. 2610 3 S

Oferentów na budowę przy­
najmniej

50 galarów
z najrychlejszym terminem 
dostawy poszukuje B is tra  
p rse m ys lu  d r ia w n e g o  c k. 
Nam (G\ O. G ) i Wyda. kraj., 
Kraków, Karmelicka 1.

30/5 3 3

Syki tsfijścIdclKB
zakład') fryzyer.-kiego w hotc-lu 
Francuskim, przyjmuje u siebie w 
Jomo r’aiLe ao mai.ic;re i ezeso 
nia. UL Sławki waka I. 21, I I  p.. 
na lewo. Józela Noiiela. 2778 <i e

ICawiaF^^
przyjmie
Krakowie.

15 ar as hotel Poioma
2ii89 3 3

S!3 sfotey Dkafcitiptii
NudssedJ transport listew aa ramy. 
Sprzraa* l.ur.owaa 1 częściowa.

fi* 5/ Feldmana
Podejrzę, ul. dózuliabka l. i,

SfOSOwnei pos/.nknj* inws li4a, Po­
lak, Batnotoelyy, . ffizyk
czeski i nicnuocki, hauillowiec - 
e .zatninon! ko-niearea tar^o^ejo i 
lowcro/.nars1)! a. Zyłosztnia pod 
2ła7ł3tOw:oc przyjmuje Admiu. 
rN. Kulo >uy“ . 3028 2 2

3005 o 5

'̂ ierźawa.
FolwarK Basznia

50u morgów roli, 100 mor­
gów łąk dwukośnych. do obję­
c ia  ź jesionią 1918 r. Budynki 
dobre, gorzelnia uszkodzona. 
Zgłoszenia przyjmuje Zarząd 
dobr lubaczowskith w Luba­
czowie. 3053 2 3

8r.uka susleiitania (sUI). Znoszę 
nia 1 stowne przyjmuje / iministr. 
tS. l{e1oraiy“ pró „ ‘Sustsatasya11.

r.oio 2 5 
___________    L

O h ą z s r f n i e
do sprzedanie piękny w ó z e k  dzie­
cięcy, zatfanioanej raarkr i drogi 
mity (krzesełko), jal.oiet płaszcz 
i mundur oficerski w ćonkonażjm 
stanie u1 ezezupłego mężczyznę, 
garderoba cyr. ilua męska, kostynm 
damski. Oglądać można między g. 
0 _ 3  wieczór, nl BonercwsLa 10, 
I piętro 2975 2 3

POŚltlklsję
do kupna Juli dzierżawy (fOFtŁa Z 
u B rodem  i p a le  1  pod e.yko- 
wetrf /głOdzeiDa, prof. Lewa-w i­
eżowa, Kraków. Krowoderska 1. 19 

2952 5 5 I ,

W ó * e k
na 6 osób. resuowy. w bardzo do­
brym sienie, do sprzedania. Wlado- 
mość w bastyonio I trenu u wach 
mistrza, zarządzającego służba, ul 
Zwierzyniecka 26. 3035 2 2

P a a B f t
pisząca na maszynie znajdzie zaraz 
umieszczenie. Zgłoszenia list pizyi 
maje Administracya It6*orm»“ 
dla „P is z ą c e j ua massnyme1-. 

soo-i a a

samotny, który rozumie się na 
prowadzenia pasieki. Fnr.uian d0 
pary wyjazdowych koni. K -lC ia r* 
ba-0Osr.hayR: * dcbeiui pole- 
ueriami. Zgłoszenia listrwne pod 

I J. P., p Chabówita. 3037 2 3

Kupy?̂  garderobę
męską, uiywnną; płacę najwyższe 
ceąy. Japisać ^oresnomdentke do 
L. ochtnausa. Krató^. nl, Sz*. 
rcka 1. 22. ' 2518 12. 2 )

1!w a  E b r « t e
letnie, ua mę-czyznę JuFznego, 
szczupłeiro, fra-. *xunlrinrr. Łoi J 
i inno do sprze unia. Wiaaomonći 
ul. Tarłowska 10 , 1 p, na prawo, 
od gedz. 4 do 6. S033 2 3

M a  w i o s k ę
zamienię lub sprzedam limu dru 
w ul, WolRkiej; komfort; doc; i 
20.000 K. Posd restante KrakÓ 
Liuhańskn. 2,J8 4 6

sprzedaje się po K 10'ńO za jede* 
kilogram. Ul. rauska 1. 13* parteŁ 
od godz. 3—6 po pot. 2378 9 ] (

lub willę z ugrodem w Krakowie, 
w pobliżu tramwaju, bez pośred­
nictwa, w o.nie oKoło £0.00 K. 
Zyłoszcnia. JózEf Mlodecki, Wro- 
c&UKa, p. Tarnuwico. 2882 6 5

■Kipnij i sprzedają ,
fcrylausy Lioto, arcbrŁ, w f- 
PC i? j  ElsĘ’Cztte, zę&w -rtu c»*< *
płacąc najwyższą ceue. Żakł ul r egar 
rciatizowski i jobiiersl.i J. CJWb 
h ie w ic z , K cań ów , u l 3 ła iv  
Ucwska 24. ao26 18 u

l i  s i t e i
złota, wyroby rrobrae. przn iziwa 
kamienie. wszeiAia tetyki, knra.'4 
po najwyższych orazch EB^OP*
Błt3ti a Mełcc-P, u l. Ciuwd jw < 
Bfea k  16, obok tr.N a»yua breil, 

1604 o 10

Z  L rck u n u  Litcraejiiej w Krakowie, nl. Jagiellońska 10. •hkatlca drukarni JU K. Gór*KL


